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Święto Podwyższenia Krzyża Świętego                          14 września 2025 
 

LITURGIA  SŁOWA  
 

Lb 21,4b-9; Ps 78; Flp 2,6-11; J 3,13-17 
 

Psalm responsoryjny: Wielkich dzieł Boga  
                          nie zapominajmy. 
 

Jezus powiedział do Nikodema: „Nikt nie 
wstąpił do nieba, oprócz Tego, który z nieba 
zstąpił, Syna Człowieczego. A jak Mojżesz 
wywyższył węża na pustyni, tak potrzeba, by 
wywyższono Syna Człowieczego, aby każdy, 
kto w Niego wierzy, miał życie wieczne. Tak 
bowiem Bóg umiłował świat, że Syna swego 
Jednorodzonego dał, aby każdy, kto w Niego 
wierzy, nie zginął, ale miał życie wieczne. Al-
bowiem Bóg nie posłał swego Syna na świat 
po to, aby świat potępił, ale po to, by świat 
został przez Niego zbawiony”.  

 

 
 
 
 

 
 
 
 
 
 
 
 

 

ROZWAŻANIE 
 

Postaram się odprawić tę medytację przed wizerunkiem 
Jezusa ukrzyżowanego. O ile będzie to dla mnie większym 
pożytkiem duchowym, rozważanie odprawię w nocy. 

Wejdę w klimat nocnej rozmowy Nikodema z Jezusem. 
Pragnienie Nikodema zostaje spełnione: może sam na 
sam spotkać się z Nauczycielem. Od głębi moich pragnień 
zależy głębia moich spotkań z Jezusem. Co mogę powie-
dzieć o moich pragnieniach w tej medytacji? 

„Jak Mojżesz wywyższył węża na pustyni...”. Jezus kona-
jący na krzyżu ma moc, aby codziennie zbawiać moje ży-
cie. Potrzebna Mu jest jednak moja wiara. Będzie konał 
„poza moim życiem”, jeśli nie zauważę i nie przyjmę  
z wiarą Jego miłości. 

„Tak Bóg umiłował świat...”. Patrząc na krzyż, będę 
rozważał z miłością każde słowo w tym zdaniu. Uświa-
domię sobie, że na krzyżu wisi jedyne Dziecko Boga Ojca. 
Umiera za mnie. Jestem „całym światem Boga”. Jak każdy 
człowiek, jestem dla Niego jedynym dzieckiem. 

Jezus zapewnia mnie, że Ojciec nie chce mojego potę-
pienia, lecz zbawienia. To ja sam skazuję siebie na potę-
pienie, gdy wątpię w Jego zbawczą miłość. Brak wiary  
w miłość i miłosierdzie Boga będzie prowadziło mnie do 
wewnętrznego niepokoju, zwątpienia i odrzucania siebie. 
Czy wierzę w bezgraniczną życzliwość Boga wobec mnie? 
Czy nie lękam się Go? Czy nie dostrzegam w sobie ten-
dencji do samopotępienia? 

Wpatrując się w rany Ukrzyżowanego, będę szczerze 
rozmawiał z Nim o ranach mojego serca. Poproszę Go, 
aby odkrył przede mną grzechy, które sprawiają Mu naj-
więcej cierpienia. Wzbudzę głęboki żal z powodu moich 
nieprawości. Pomodlę się Psalmem 50.                           

Krzysztof Wons SDS 



 

KATECHIZM KOŚCIOŁA 
KATOLICKIEGO 

 
2016 Dzieci naszej matki, Ko-
ścioła świętego, słusznie mają 
nadzieję na łaskę ostatecznego 

wytrwania i na nagrodę Boga  
– ich Ojca za dobre uczynki wy-
pełnione dzięki Jego łasce  
w jedności z Jezusem. Wierzący, 
zachowując tę samą zasadę ży-
cia, uczestniczą w "błogosła-
wionej nadziei" z tymi, których 
miłosierdzie Boże gromadzi w 
"Mieście Świętym - Jeruzalem 
Nowym... zstępującym z nieba 
od Boga, przystrojonym jak ob-
lubienica... dla swego męża" 
(Ap 21, 2). 
 

2017 Łaska Ducha Świętego 
udziela nam sprawiedliwości 
Bożej. Duch Święty, jednocząc 
nas przez wiarę i chrzest z Męką 
i Zmartwychwstaniem Chrystu-
sa, czyni nas uczestnikami swo-
jego życia. 
 

2018 Usprawiedliwienie, tak 
samo jak nawrócenie, ma dwa 
aspekty. Człowiek poruszony 
przez łaskę zwraca Si do Boga  
i odwraca od grzechu, przyjmu-
jąc w ten sposób przebaczenie  
i sprawiedliwość z wysoka. 
 

2019 Usprawiedliwienie obej-
muje odpuszczenie grzechów, 
uświęcenie i odnowienie czło-
wieka wewnętrznego. 
 

2020 Usprawiedliwienie zostało 
nam wysłużone przez mękę 
Chrystusa. Jest nam ono udzie-
lane przez chrzest. Upodabnia 
nas do sprawiedliwości Boga, 
który czyni nas sprawiedliwymi. 
Jego celem jest chwała Boga  
i Chrystusa oraz dar życia wiecz-
nego. Jest najdoskonalszym 
dziełem Bożego miłosierdzia. 
 

2021 Łaska jest pomocą, jakiej 
udziela nam Bóg, byśmy odpo-
wiedzieli na nasze powołanie  
i stali się Jego przybranymi sy-
nami. Wprowadza nas w we-
wnętrzne życie Trójcy Świętej. 
 

BROŃCIE KRZYŻA!  
Słowa Świętego Jana Pawła II nie przestają być aktualne. 

Nasza Ojczyzna stoi dzisiaj przed 
wieloma trudnymi problemami 
społecznymi, gospodarczymi, tak-
że politycznymi. Trzeba je rozwią-
zywać mądrze i wytrwale. Jednak 
najbardziej podstawowym pro-
blemem pozostaje sprawa ładu 
moralnego. Ten ład jest funda-
mentem życia każdego człowieka i 
każdego społeczeństwa. Dlatego 
Polska woła dzisiaj nade wszystko 
o ludzi sumienia! Być człowiekiem 
sumienia, to znaczy przede 
wszystkim w każdej sytuacji swo-
jego sumienia słuchać i jego głosu 
w sobie nie zagłuszać, choć jest on 
nieraz trudny i wymagający; to 
znaczy angażować się w dobro  
i pomnażać je w sobie i wokół sie-
bie, a także nie godzić się nigdy na 
zło, w myśl słów św. Pawła: „Nie 
daj się zwyciężyć złu, ale zło do-
brem zwyciężaj!” (Rz 12, 21).  

Być człowiekiem sumienia, to 
znaczy wymagać od siebie, podno-
sić się z własnych upadków, ciągle 
na nowo się nawracać. Być czło-
wiekiem sumienia, to znaczy anga-
żować się w budowanie królestwa 
Bożego: królestwa prawdy i życia, 
sprawiedliwości, miłości i pokoju, 
w naszych rodzinach, w społecz-
nościach, w których żyjemy i w ca-
łej Ojczyźnie; to znaczy także po-
dejmować odważnie odpowie-
dzialność za sprawy publiczne; 
troszczyć się o dobro wspólne, nie 
zamykać oczu na biedy i potrzeby 
bliźnich, w duchu ewangelicznej 
solidarności: „Jeden drugiego 
brzemiona noście” (Ga 6, 2). Pa-
miętam, że powiedziałem te słowa 
w Gdańsku podczas odwiedzin  
w 1987 r. na Zaspie /…/. 

Wbrew pozorom, praw sumienia 
trzeba bronić także dzisiaj. Pod ha-
słami tolerancji, w życiu publicz-
nym i w środkach masowego prze-
kazu szerzy się nieraz wielka, może 
coraz większa nietolerancja. Od-

czuwają to boleśnie ludzie wierzą-
cy. Zauważa się tendencje do spy-
chania ich na margines życia spo-
łecznego, ośmiesza się i wyszydza 
to, co dla nich stanowi nieraz naj-
większą świętość. Te formy po-
wracającej dyskryminacji budzą 
niepokój i muszą dawać wiele do 
myślenia /…/. 

Dzisiaj, kiedy zmagacie się o przy-
szły kształt życia społecznego i pań-
stwowego, pamiętajcie, iż zależy 
on przede wszystkim od tego, jaki 
będzie człowiek — jakie będzie je-
go sumienie /…/. Na drogach ludz-
kich sumień, nieraz tak trudnych  
i tak bardzo powikłanych, Bóg po-
stawił wielki drogowskaz, który ży-
ciu ludzkiemu nadaje kierunek  
i ostateczny sens. Jest nim krzyż 
Pana naszego Jezusa Chrystusa 
/…/. 

Na tym wielkim wirażu ojczystej 
historii, kiedy decyduje się przyszły 
kształt Rzeczypospolitej, papież  –
Wasz Rodak, nie przestaje Was 
prosić, abyście to dziedzictwo 
Chrystusowego krzyża na nowo  
z wiarą i miłością przyjęli. Abyście 
krzyż Chrystusa na nowo, w spo-
sób wolny i dojrzały wybrali, tak 
jak wybrał go kiedyś św. Jan Sar-
kander i tylu innych świętych i mę-
czenników. Abyście podjęli odpo-
wiedzialność za obecność krzyża  
w życiu każdego i każdej z was, w 
życiu Waszych rodzin i w życiu tej 
wielkiej wspólnoty, jaką jest Pol-
ska. Brońcie go!  

* * * 
Umiłowani bracia i siostry, nie 

wstydźcie się krzyża. Starajcie 
się na co dzień podejmować krzyż  
i odpowiadać na miłość Chrystusa. 
Brońcie krzyża, nie pozwólcie, aby 
Imię Boże było obrażane w wa-
szych sercach, w życiu społecz-
nym czy rodzinnym. Dziękujmy 
Bożej Opatrzności za to, że krzyż 
powrócił do szkół, urzędów pu-



 

blicznych, szpitali. Niech on tam 
pozostanie! Niech przypomina  
o naszej chrześcijańskiej godności  
i narodowej tożsamości, o tym, 
kim jesteśmy i dokąd zmierzamy,  

i gdzie są nasze korzenie. Niech 
przypomina nam o miłości Boga 
do człowieka, która w krzyżu zna-
lazła swój najgłębszy wyraz”.  

 

FRAGMENTY ENCYKLIKI  
DILEXIT NOS  

OJCA ŚWIĘTEGO FRANCISZKA  
O MIŁOŚCI LUDZKIEJ I BOŻEJ SERCA 

JEZUSA CHRYSTUSA 
178. Św. Franciszek Salezy po-

zwalał oświecić się, przede 
wszystkim, przez prośbę Jezusa: 
„Uczcie się ode Mnie, bo jestem 
cichy i pokornego serca” ( Mt 11, 
29). W ten sposób, mawiał, przez 
najprostsze i najzwyklejsze sprawy 
„kradniemy” Serce Pana: „Chcąc 
mu tedy służyć według jego upo-
dobania, należy przykładać się  
z równą pilnością do rzeczy wiel-
kich i wzniosłych, jak do rzeczy 
małych i niskich, ponieważ przez 
jedne i drugie możemy w równej 
mierze zdobyć miłością jego serce. 
(…) Te lekkie ofiary codzienne, jak 
ból głowy, ból zębów lub inne do-
legliwości, dziwactwo męża lub 
żony, stłuczenie szklanki, czyjeś 
lekceważenie lub dąsy, zguba rę-
kawiczek, pierścionka lub chus-
teczki, wczesne położenie się na 
spoczynek i ranne wstawanie na 
modlitwę i Komunię św., mały 
wstyd uczuwamy w wykonywaniu 
pewnych aktów pobożności wobec 
drugich, wszystkie te drobne przy-
krości, przyjęte i poniesione z mi-
łością, zadowalają w wysokim 
stopniu dobroć Bożą”. Ale osta-
tecznie, kluczem do naszej odpo-
wiedzi na miłość Serca Chrystusa 
jest miłość bliźniego: „miłość sta-
nowcza, stała, niezmienna, która 
nie rozwodząc się nad drobiazga-
mi, ani nad przymiotami lub kon-
dycją osób, nie podlega zmianom 
ani animozjom (…). Nasz Pan ko-

cha nas nieustannie, cierpliwie 
znosi zarówno nasze wady, jak i 
niedoskonałości; musimy zatem 
czynić to samo wobec naszych 
braci, nigdy nie męcząc się zno-
szeniem ich”.  

179. Św. Karol de Foucauld pra-
gnął naśladować Jezusa Chrystusa, 
żyć tak jak On żył, działać tak jak 
On działał, zawsze robić to, co Je-
zus zrobiłby na jego miejscu. Aby 
w pełni osiągnąć ten cel, musiał 
dostosować się do uczuć Serca 
Chrystusa. Tak więc wyrażenie 
„miłość dla miłości” pojawia się 
raz jeszcze, gdy mówi: „Pragnienie 
cierpienia, aby na miłość odpo-
wiedzieć miłością; (…) aby uczest-

 MODLITWY DO 
MATKI BOŻEJ 

BOLESNEJ 
Modlitwy do Matki Bożej 

Bolesnej Matko Bolesna sto-
jąca pod krzyżem, naucz nas 
trwać mężnie przy cierpiących 
i współcierpieć z nimi, jak Ty 
na Kalwarii. Pozwól nam ra-
zem z Tobą wyjednywać cier-
piącym tę łaskę, by nie mar-
nowali cierpienia, lecz by 
zjednoczeni z Twym umęczo-
nym Synem przyczyniali się 
do przybliżenia Królestwa Bo-
żego. *** 

Matko ukrzyżowanego i 
Matko wszystkich ludzi, od-
dawaj Ojcu Niebieskiemu 
ludzkie cierpienia – jak ofia-
rowałaś mękę Twego Syna i 
swój ból matczyny. Ucz swoje 
dzieci przyjmować z gotowo-
ścią każdą wolę Bożą, w cier-
pieniu zachować ufność, zno-
sić je mężnie w zjednoczeniu 
z Chrystusem i ofiarowywać 
je z miłością dla zbawienia 
świata. Amen. *** 

 
Matko Bolesna pomóż nam  

i wszystkim ludziom udręczo-
nym odkrywać w cierpieniu 
głęboki sens. Spraw, aby 
wielkie nasze cierpienia zale-
wające świat, nie zostały za-
przepaszczone w buncie i ro-
zpaczy, lecz były uświęcone  
i ofiarowane Ojcu w zjedno-
czeniu z Chrystusem. Uproś, 
aby cierpienia chrześcijan sta-
ły się wynagrodzeniem Bogu 
za grzechy świata i przyczy-
niały się do jego zbawienia. 
Królowo Męczenników, wy-
błagaj nam moc i odwagę, 
abyśmy zawsze umieli powta-
rzać za Jezusem „Ojcze mój, 
jeżeli nie może ominąć Mnie 
ten kielich, niech się stanie 
wola Twoja”. Amen.  



 

niczyć w Jego dziele, ofiarowując 
się wraz z Nim, pomimo nicości, 
którą jestem, jako żertwa, jako 
ofiara dla uświęcenia ludzi”. Pra-
gnienie niesienia miłości Jezusa, 
jego zaangażowanie misyjne 
wśród najbiedniejszych i najbar-
dziej zapomnianych na ziemi, 
sprawiło, że przyjął jako motto 
słowa: Iesus Caritas, wraz z sym-
bolem Serca Chrystusa, zwieńczo-
nego krzyżem. Nie była to decyzja 
powierzchowna: „Ze wszystkich sił 
staram się pokazać i pokazać tym 
biednym, zagubionym braciom, że 
nasza religia jest miłosierdziem, 
braterstwem, że jej symbolem jest 
Serce”. I postanowił osiąść z inny-
mi braćmi „w Maroku w imię Ser-
ca Jezusa”. W ten sposób ich dzie-
ło ewangelizacyjne byłoby pro-
mieniowaniem: „Miłość musi 
promieniować ze braterstwa, tak 
jak promieniuje z Serca Jezusa”. To 
pragnienie stopniowo uczyniło go 

bratem wszystkich, ponieważ po-
zwalając się kształtować Sercu 
Chrystusa, pragnął objąć swoim 
braterskim sercem całą cierpiącą 
ludzkość: „Nasze serce, podobnie 
jak serce Kościoła, podobnie jak 
Serce Jezusa, musi obejmować 
wszystkich ludzi”. „Miłością Serca 
Jezusa do ludzi, którą objawił w 
swojej męce, powinniśmy obda-
rzać wszystkich ludzi”. 

180. Ks. Huvelin, kierownik du-
chowy św. Karola de Foucauld, 
mawiał, że „kiedy nasz Pan miesz-
ka w sercu, daje mu takie uczucia, 
a serce otwiera się na maluczkich. 
Takie było usposobienie serca 
Wincentego a Paulo (…). Kiedy 
nasz Pan mieszka w duszy kapłana, 
skłania ją ku ubogim”. Ważne jest, 
aby zauważyć, że to poświęcenie 
św. Wincentego, które opisuje ks. 
Huvelin, karmiło się także nabo-
żeństwem do Serca Chrystusa. 
Wincenty zachęcał, „aby z serca 

Jezusowego zaczerpnąć słowo po-
cieszenia i przekazać je takiemu 
biednemu choremu”. Aby to się 
urzeczywistniło, niezbędna jest 
przemiana własnego serca, która 
dokonuje się za sprawą miłości  
i łagodności Serca Chrystusa. Św. 
Wincenty często powtarzał to 
przekonanie w swoich kazaniach  
i radach, do tego stopnia, że stało 
się ono ważnym elementem Kon-
stytucji jego Zgromadzenia: 
„Wszyscy również dołożą wszel-
kich starań, aby nauczyć się tej 
lekcji, której udzielił nam Jezus: 
«Uczcie się ode mnie, który jestem 
cichy i pokornego serca»; pamięta-
jąc, że jak On sam mówi, przez ła-
godność posiada się ziemię, po-
nieważ praktykując tę cnotę, zdo-
bywa się serca ludzi, aby nawrócić 
ich do Boga, czego nie mogą osią-
gnąć ci, którzy zachowują się srogo 
i surowo wobec bliźniego”. 

Cdn.  

 

O G Ł O S Z E N I A  
1. Wróciliśmy już do normalnego rozkładu Mszy świętych w niedzielę. Msze święte będą o godz. 7.00, 8.30, 
10.00, 11.30 (z udziałem dzieci), 13.00, 18.30 i 19.45.  
2. Dziś, w niedzielę, 14 września, w święto Podwyższenia Krzyża Świętego, w bazylice archikatedralnej św. 
Jana Chrzciciela w Warszawie odbędą się główne obchody związane z Jubileuszem 500-lecia obecności Krzyża 
Baryczkowskiego w Archikatedrze Warszawskiej. O godz. 11.00 zostanie odprawiona uroczysta Msza Święta 
koncelebrowana, pod przewodnictwem abp. Stanisława Gądeckiego. Mszę świętą poprzedzi prezentacja 
obrazu „Krzyż Baryczkowski”, pędzla artysty Ignacego Czwartosa. Po Mszy Świętej odbędzie się konferencja 
ks. prof. dr. hab. Waldemara Chrostowskiego o Krzyżu Baryczków. Serdecznie zapraszamy do wzięcia udziału 
w tym wydarzeniu. 
3. Dzisiaj po Mszy św. o godz. 11.30 będziemy prowadzić zapisy do przygotowania dzieci do Pierwszej 
Komunii Świętej. W tym roku będziemy przyjmować tylko dzieci mieszkające na terenie naszej parafii. 
4. Kancelaria parafialna we wrześniu będzie otwarta od wtorku do piątku w godz. 9.30 - 10.00 i 16.00 - 17.45. 
5. Intencje mszalne na rok 2026 będziemy przyjmować od wtorku, 16 września. Osoby, które chciałyby 
zamówić Msze święte gregoriańskie, zapraszamy do kancelarii. 
6. Biblioteka Parafialna czynna jest w czwartki od godz. 17:00 do 19:00 i w niedziele od 11:00 do 13:00. 
7. W tym tygodniu w liturgii obchodzimy: 
- poniedziałek, wspomnienie, NAJŚWIĘTSZEJ MARYI PANNY BOLESNEJ; 
- wtorek, wspomnienie, ŚWIĘTYCH MĘCZENNIKÓW KORNELUSZA, papieża i CYPRIANA, biskupa; 
- środa, wspomnienie, ŚW. ZYGMUNTA SZCZĘŚNEGO FELIŃSKIEGO, biskupa; 
- czwartek, święto, ŚW. STANISŁAWA KOSTKI, zakonnika, patrona Polski; 
- sobota, wspomnienie, ŚWIĘTYCH MĘCZENNIKÓW ANDRZEJA KIM TAEGON, prezbitera, PAWŁA CHONG HA-
SANG i TOWARZYSZY. 
 

Konto parafii św. Augustyna: 56 1240 2063 1111 0010 0087 4213 

 
 

Prosimy o ofiary na pokrycie kosztów druku gazetki. Bóg zapłać! 
Redagują: ks. dr Dominik Koperski oraz Parafianie. Strona internetowa Parafii: www.swaugustyn.pl  
Wydawca: Parafia św. Augustyna, ul. Nowolipki 18, 01-019 Warszawa.  


